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Miejsce i czas wydarzeń Polska, współczesność

Słowa kluczowe Projekt Pszczelarstwo na Lubelszczyźnie. Nieopisana
historia – Rzeczpospolita Pszczelarska, refleksje o
pszczelarstwie, postępowanie z pszczołami

 
Pszczelarstwa nie nauczy się z książki
Gdy mówimy o pasiekach ekologicznych, to uważam, że to jest fikcja. Bo jaka to jest
ekologia jak sąsiad pryska, a ja mam pszczoły? Pszczoła poleci, a leci do trzech
kilometrów wkoło pasieki, szuka pożytku. I jeżeli natrafi na ten kwiatek opryskany to z
niego przyniesie do ula. A ja będę mówić, że to jest miód ekologiczny. Dla mnie to
jest paranoja. Pszczelarstwo to nie jest tylko miód. Absolutnie. To jest największe
bogactwo w naszym mniemaniu. Einstein powiedział, że zginie pszczoła, po czterech
latach i my zginiemy. Bo nie będzie ciągłości pokarmowej. [Próbowano] wymyślić
pszczoły mechaniczne, ale nic się nie zrobi, nie ma możliwości nawet.
Trzeba  mieć  wiedzę.  Książka  o  koniach  taka  gruba.  O!  Przysyłają  mi  jeszcze
grubsze. O świniach to mniejsza, o krowach jeszcze mniejsza, o kurach jeszcze
mniejsza. A o pszczołach - encyklopedia jest. To jest osiągnięcie bardzo duże. Ile jest
opracowań naukowych o pszczelarstwie? Tych książek nie można nigdzie dostać, bo
łapane są przez pszczelarzy. Mamy szczycimy się nauką. ale nauką żeby szczycić
się to trzeba i praktykować. Bo pszczelarstwa nie nauczy się z książki. Praktyka plus
wiedza, ale praktyka pierwsza.
Co z tego jak [ktoś] poczyta książkę, jak wsadzi ręce, a to pszczoły zaraz obżądlą, bo
nie będzie wiedział, że trzeba się ubrać inaczej. Gładkie, czyste ubraniu na przykład.
Gładki musi być, nie uchaty, czarny. Pszczoły odbierają bodźce, trzy kolory tylko.
Biały, żółty i niebieski. Ale inne to dla nich czarnym jest kolorem. Czerwony, czy tam
zielony będzie czarnym kolorem dla pszczół.
Pszczoły odbierają bodźce przez czułki. Ona widzi świat, oczy ma złożone. W tym
oku jest kilkanaście oczu. I widzi to na około wszystko. Ale bodźce od przeszkody
odbiera tymi czółkami, co tu wystają. To są jakby radary jak dla nich. Jeśli ona leci i
trafi na [czyjeś] włosy, to jej radar zawodzi. Wpada i żądli.  [Mówiłem o kimś, kto
wziął] wełniany sweter, wełniane grube rękawice, to [myślał, że] go nie użądlą. A to
nieprawda, odwrotna sytuacja jest. To jest reakcja, jakby dolać do go gorącej oliwy



jeszcze benzyny. Te pszczoły są agresywne wtedy. To musi być wszystko gładkie.
Człowiek się nie musi ubierać. One nie będą zaczepiać nigdy, jeżeli nie będzie do
tego bodźców. A bodźcem jest zapach, czyli pot. Bodziec jest jak [ktoś] się jeszcze
uperfumuje. A trzeci bodziec to jest pogoda, zmiana pogody. Jak przekład pogoda się
zmienia, będzie deszcz, to pszczoły lecą na grandę do uli. Jak deszcz się zbiera, czy
jest taka pochmurna pogoda to wtedy podnosi się tak zwana adrenalina pszczół, czyli
agresywność. 
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